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Wolna wszechnica w Łodzi 


rnia od godz. 9 wiecz: 7-99 
ieKspedycja 1-090 oso 


Uroczyste otwarcie wyższej uczelni nastąpiło w |dniu wczorajszym 


W dniu wczorajszym odbyło się 
uroczyste otwarcie oddziału łódz- 
kiego Wolnej Wszechnicy Pol- 
skiej w Łodzi i otwarcie roku a- 
kademickiego. Około godz. 12 sa- 
la rady miejskiej zapełniła się 
szczelnie licznie przybyłymi repre 
zentantami rządu, samorządu, or- 
ganizacji gospodarczych, zawodo- 
wych, ster intelektualnych i stu- 
chaczy Wolnej Wszechnicy. Na 
uroczystość tę przybył specjalnie 


z Warszawy podsekretarz stanu w| granicy, 


min, W. R. i O. P, p. Czerwiń- 
ski, zjawił się również wojewoda 
Jaszczołt, starosta grodzki Strze- 
miński, d-ca D. O. K. gen. Mała- 
chowski, prez. Ziemięcki, a wresz 
cie delegacje stowarzyszeń nauczy 
cielskich i ster naukowych z ku- 
ratorem Ryniewiczem i naczelat- 
kiem Czapczyńskim na czele. 


Na estradzie za stołem zasiedli 
przedstawiciele senatu akademic' 


| następnie 


uczelni. Z drugiej strony sam rytm 
życia i pracy w Łodzi sprzyja ra- 
czej tworzeniu placówek pracy za 
wodowej w tem mieście, w ó- 
rem huk motorów i warkot wrze- 
cion kieruje młodzież raczej do 
warsztatów takiej pracy, któ:a u: 
możliwia bezpośrednie zaspakaja- 
nie potrzeb materjalnych, Ten 
rozdźwięk pomiędzy nauką a wie 
dzą techniczną jest pozerny tyli v; 
o czem Świadczą przykłady za- 
gdzie rozwój kultury 
idzie w parze z działalnością ba- 
dawczą, Wielkie fundacje opiera- 
ją swoją pracę na wartościach nau 
kowych, a jednak wpływ ich aa 
rozwój kultury i cywilizacji ma- 
terjalnej jest dziś ogromny. Grani- 
ca między nauką a techniką jest 
dziś nieuchwytna, Merkury i Nsars 
wciąga w swój rydwan zwycięsk: 
różnorodne nauki, Nakreśliwszy 
program działalności 


kiego Wolnej Wszechnicy z proi.| Wolnej Wszechnicy wogóle oraz 
dr, Teodorem Viewegerem, podse|Je) poczynań na terenie Łodzi w 


kretarzem senatu dr, Ławrynowi- 
czem i prof, dr. Sewerynem Ster- 
lińskim na czele. Za reprezentan- 
tami senatu ustawiły się w półko- 
lu delegacje korporacji akademic- 
kich ze sztandarami. 


Uroczystość rozpoczęła się od- 


śpiewaniem hymnu Gaude Mater|f 


Polonia, wykonanego przez umie- 
szczony na galerji chór towarzy- 
stwa śpiewaczego im. Moniuszki 
pod dyrekcją p. Prosnaka, 


Przemówienie rekfora 
prof. Viewegera 


Następnie zabrał głos rektor 
Wolnej Wszechnicy proi, Viewe- 
ger, który podziękował licznie ze 
branym za przybycie na uroczy- 
stość, która otwiera nową kartę 
w dziejach tej uczelni, Sprawa u- 
tworzenia wyższej uczelni w Ło- 
dzi jest sprawą, już od dawna ak- 
tualną. Natrafiała ona jednak na 
duże trudności, z których ;cdną 


jest gruntująca się opinja, jakoby| | 


w Polsce zadużo było wyższych 
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Szpieg w Konsulacie 
Włoch sprzedał infor= 
macje wojskowe 


PARYŻ, 28 października. 
(PTA). Jak podaje „Le Matin", 


policja zachowuje ścisłe milczenie 8 


w sprawie dokonanego w osta- 


inim czasie aresztowania funkcjo-| BĘ 


narjusza ekspedycji konsulatu wło 
skiego w Lyonie. Chodzi tu o wło- 


cha, który dostarczył mocarstwu! § 


zagraniczuemu dokumentów, za- 
wierających dane o wojskowości, 
a doręczonych mu przeważnie 
przez jego szwagra, mieszkające-| 
go w Tulonie. Tego ostatniego ró- 
wuież aresztowano. Obu oskarżo- 
nych oddano do dyspozycji władz 
szdowych departamentu Sekwa- 


sy 


szczególności rektor Vieweger zło 
żył serdeczne podziękowanie pre- 
zydentowi  Ziemięckiemu, sen. 
Kopcińskiemu, min. Czerwińskie- 
mu, wojewodzie  Jaszczołtowi, 
kuratorowi, prezesowi rady miej- 


? 


(ziś premjera! 


W swej ostatniej kreacji 


| opowiedé uczciwej kody | 5 


przepotężny dramat cierpień i zmagań uczciwej żony i matki 


Potęga 
miłości 


S 


Począwszy od obecnego programu 


Bezgraniczne 
poświęcenie 


skiej oraz ławnikowi Smoatikowi 
za współdziałanie przy realizacji 
tych doniosłych poczynań. 


Przemówienie wicem.- 
nistra oświaty 


Następnie zabrał głos wicemi- 
nister Czerwiński, który na wstę 
pie złożył życzenia” pomyślnej pra 
cy dla Wolnej Wszechnicy. Ie ży 
czenia nie są tylko spełnieniem ba 
nalneśo obowiązku urzędowej 
grzeczności, ale wynikiem pojmo- 
wania roli, jaką Wolna Wszeckni- 
ca w życiu kulturalnem Polski mo 
że i stara się odegrać. Prąd rełor- 
my pedagogicznej ataliuje wszyst- 
kie stopnie szkolnictwa. Szkolnic- 
two wyższe prąd reformy zaled- 
wie musnął, ale przecież nie za- 
trzyma się on przed starymi mu- 
rami wszechnic paki zb be 
potrzeby życia wołają zbyt. głoś- 
no. W dziedzinfek tych reform ot- 
wiera się duże pole dla wszech- 
nicy, która może odważniej przy- 
stosowywać swe metody do tych 
potrzeb życiowych, niżby to uczy- 
niła wyższa uczelnia 0 charakte- 


wę z tej misji społecznej, to też 
wyrazić muszę swą radość z tego, 
że oddział Wolnej Wszechnicy po- 
wstaje właśnie na terenie Łodzi, 
drugiego pod wzślędem załudnie- 
nia miasta, które w czasie zabo- 
rów traktowane było, jak eksploa 
towana prowincjonalna dziura A 
przecież miasto najżywiej reago- 
wało na idealne pobudki, prze- 
cież ulice tego miasta skropione 
są obficie krwią tych, którzy nie 
mogli się pogodzić z niewolą, prze; 
cież miasto opromicnione jest 
wspomnieniem pracy podziemnej, 
jaką prowadził tu wielki wódz na- 
rodu, Miasto to dało też w okre- 
sie niepodległości najiepszy do- 
wód swych dążeń do rozwoju kul- 
turalneśo mas pizez stworzenie 
w imponującym rozmachu szkol- 
nictwa powszechnedc, dystansując 
wiele miast polskich, dumnych 
ze swei organizacji szkolnej. 
Kreowanie uniwersytetu pań- 
stwowego nie jest, ani możliwe, 
ani wskazane, Pod względem wyż 
szych uczelni doszliśmy już do 
liczby maksymalnej nie tyiż pod 
względem ilości studjujących, lecz 


rze państwowym. Dzisiejsi kierow! pod względem możliwości utrzy- 
nicy Wszechnicy zdają sobie spraj mania ich na właściwym wysokim 


Demon 
zazdrości 


OrkKiestra symfoniczna pod dyr, Kantora. 


PA zawierający osiatnie wydarzenia, mody i t. p. 


wyświetlać będziemy stale Tygodnik Paramoutu, 
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pieśni Gaudemaus, 
$, |rok akademicki za otwarty. 


poziomie naukowym, Również i 
z tych więc względó”' powstanie 
Wolnej Wszechnicy na terenie 
Łodzi jest -momentem doniostym. 


Niech więc ta praca wyda jak- 
najlepsze owoce dla miasta i dla 
całego kraju. 


Przemówienie prezyd. 
Ziemięckiego 


Prezydent Ziemięcki w przemó 
wieniu swem podkreślił, że Łódź 
dawno odczuwała potrzebe po- 
siadania wyższej uczelni. Natralia 
ło to jedna kna duże trudności, a 
dopiero inicjatywa rektora Wol- 
nej Wszechnicy padła na gruat po 
datny. W ten sposób powstaje w 
Łodzi nowa placówka; w mieś.ie 
życia o szarej pracy, o bardzo sła- 
bem tętnie życia intelektualnego. 
Omówiwszy doniosłe znaczenie 
powstania tej placówki na tere- 
nie Łodzi prezydent Ziemięcki 
złożył w imieniu miasta podzięko 
wanie senatowi akademickiemu z 
p. rektorem na czele, życząc Yol 
nej Wszechnicy w Warszawie ; 
Łodzi świetnego rozwoju. 


Uroczystość imatryku- 
tacji 


Następnie podsekretarz « "atu 
proi, Ławrynowicz złożył :.sa- 
wezdanie, z którego wynika, ze 
na wszechnicę zapisało się 164 
słuchaczów rzeczywistych i $Z 
wolnych, 

Rektor Vieweger odczytał na- 


stępnie depesze gratulacyjne cd 
ministra Sianiewicza, senatora Po 
znera, rektora politechniki war- 
szewskiej Świętosławskiego i sze- 
regu wyższych uczelni, poczem 


dokonał aktu immatrykulacji, 


Po niezwykle serdecznem prze 
mówieniu przedstawicieli słucha- 
czów i odśpiewaniu przez chór 

rektor ogiosił 


Rok ten zainaugurowany zc 
stał wykładem prof. hygjeny spo- 
łecznej dr. Seweryna Sterlinga p. 
tyt. „O charakterze wczesnych 
objawów chorobowych“, 


Posiedzenie komifefu 


ekonomicznego mini- 
strów 
WARSZAWA'28. (Pat). Dnia 
28 bm. w godzinach popotudnio- 
wych odbyło się pod przewodnict 


{iwem prezesa rady ministrów prof, 


Bartla posiedzenie komitetu eko- 
nomicznegó ministrów, 

Na posiedzeniu tem ukończono 
dyskusję nad sprawozdaniem z bi- 
lansu handlowego i powzięto w 
tej sprawie szereg uchwał, 
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S$yfuacja w Polsce: 


przez okulary prasy 
zayranidznej 


The Manchester Guardian w 
artykule wst. „Strikes in Poland" 
stwierdza, że mimo apelów ze 
strony komunistów strejk w Łodzi 
ma charakter ekonomiczny. 

Analizując przyczyny  strejku, 
autor pisze m, in., że koszta t- 
trzymania są wysokie a zarobki 
małe, że warunki w fabrykach są 
złe i że, biorąc ogólnie, robotnicy 
przemysłu włókienniczego cierpią 
wyjątkową nędzę. Sytuacja właści 
cieli fabryk nie jest zbyt dobra i 
jeśli zgodzili się oni na podwyżkę, 
to tylko dzięki presji rządu, który 
obawia się zaburzeń robotniczych 
i akcji komunistów. 

Autor konkluduje, że przy ©- 
becnym stanie rzeczy w Polsce, 
strajk bardzo łatwo z ekonomicz- 
nego może stać się strejkiem po- 
itycznym 


$ 


„Kölnische Ztg* omawia sto- 
sunki polityczne. w Polśce i zażra- 
cza, że rozłam wśród socjalistów 
jest przygotowaniem gruntu pod 
zmianę Konstytucji, Ponieważ o- 
bóz rządowy nie może opracować 
programu tych zmian, przeto dzien- 
nik przewiduje, iż dałszy bieg wy- 
padków będzie następujący: Marsz, 
Piłsudski stoi na stanowisku tych 
zmian, jakie zarysował premjer 
Bartel, Aby uniknąć zamieszania 
w dyskusji, będzie wybrafńy ptaw- 
nik, który opracuje projekt zmiany 
Konstytucji. 

Dalszym etapem będzie żnale- 
żieńie trzech piątych głósów dla 
przeprowadzenia tych zmian w 
sejmie, Do prawomocności uchwa*- 
ły wystarczy obecność połowy 
posłów. Dziennik twierdzi dalej 
że starań marsz, Daszyńskiego na 
wytworzeniem więksżości rządo- 
wej nie należy uważać za prze- 
kreślone. 


Odrodzenie demokracji 
w Austrii 


W Austrji już od dłuższego 
czasi odczuwać się daje potrzeba 
stworzenia t. zw. trzeciej partii, 
która twortzyłaby w miastach przej- 
ście od _ chrześcijańsko-społecz- 
nych do socjal-demokratów, 

Potrzebę tę usiłuje obecnie 
zaspokoić nowo powstałe strot- 
nictwo demokratycznego centrum, 
które w tych dniach ukonstytu- 
owało się w wyniku zjednoczenia 
dwuch mniejszych partji politycz- 
nych,  demokratyczno-mieszczań- 
skiej i partji stanu średniego. 

Trudno powiedzieć, czy nowe 
mu stronnictwu uda się skonsoli- 
dować wszystkie elementy demo- 
kratyczne w miastach austrjackich, 
gdyż brak mu po pierwsze nara- 
zie konkretnego programu i 6dpo- 
wiednich przywódców. 
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„Wielki humbug“ 


Wrażenia B. Shawa z wizyty w lidze narodów, 


Bernad Shaw opisuje w „Daily 
Express“ wrażenia swe z krótkie- 
go pobytu w lidze narodów w Ge 
newie, Shaw oświadcza, że, biorąc 
ogólnie, pacyłistyczna sztuka mó- 
wienia ligi narodów da się w naj- 
lepszym razie porównać ż banal- 
nością pocztówek na Boże Naro- 
dzenie, a właściwie winna być u- 
ważana za wielki humbug, Pod- 
czas jego pobytu w Genewie zaj- 
mowano opinję publiczną plotkami 
o zgromadzeniu ligi narodów, na 
którem nic się nie działo, po za 
szaloną ilością mów, które mogły 
być wypowiedziane 50 lat temu. 
Było wprost niemożliwością wy- 
słuchanie tych mów, lub niezaśnię: 
cie podczas ich tłumaczenia, tak, 
że słuchacze pozostali w sali jedy- 
nie wskutek zakazu opuszczania 
jej podczas pauzy między mową i 
jej tłomaczeniem. 

Na szczęście dla pań 2 sekretar- 
jatu, które, posiadają wielce roz- 


Za Kulisami rokowań polsko-niemieckich 


Pod tym tytułem zamieszcza 
„Berliner Tageblatt“ dłuższy arty 
kuł poświęcony kryzysowi w roko 
waniach handlowych polsko - nie- 
mieckich. 

Poraz niewiadomo już który— 
pisze dziennik — rokowania t= 
tknęły na martwym punkcie, Kie 
townicy obu delegacji starali się 
wzajemnie przekonać o swej słusz 
ności. 

Dr. Hermes ttdawał się pafo- 
krotnie do Berlina. gdzie ustalono 
granice niemieckich ustęostw, ale 
w końcu przecież strona polska 
oświadezyła, że rokowania są bez- 
przedmiotowe, 

W oczekiwaniu, że Obecna 
przerwa będzie jaknajbardziej skró 
cona, rależy jednak powiedzieć, 
że ostatni okres rokowań  obfito- 
wał w momenty przykre. Jeżeli 
strona polska zechce stańowisko 
Niemiec i ich posunięcia trakto- 
wać z mniejszą dozą nieufności, 
jezeli nie będzie się ciągle oba 
wiała utraty swego  prestige'u, — 
wówczas wolno będzie mieć na 
dzieję, że stosunki ukształtują 
dużo pomyślniej. 

Jeżeli bowiem jedna ze stron 
upatruje ciągle w poszczególnych 
posunięciach drugiej strony nie 
dozwolonych ruchów, nawet w 
tych wypadkach, gdy propozycje 
te podyktowane są istotną dobrą 
wolą, wówczas musi to działać 
deprymująco. Tak więc kierownik 
delegacji polskiej min. 
ski w całym szeregu 


się 


Twardow-, 


Hermesem, a następnie 
jego Watszawa nie 
i dr. Twardowski 
swe poprzednie oświadczenia. 

Najbardziej zdumiewającem zja 
wiskiem 
fakt oddalania się coraz 
od podstawy, która ustalona zo- 
stała już przed dłuższym 
Wiosną ub. roku dr. 
ustalił po uprzedniem  porozitme 
nia sie z ministrem Zaleskim, nia 
berlińskich konferencjach z drem 
Stresemannem zasadnicze wyty- 
czie co do najbardziej akiualnych 
spraw 

Z drugiej strony przypomnieć 
należy o podpisaniu protokułu 
wiedeńskiego i obietnicy Polski, 
|że poczyni ustępstwa w sprawie 
pasa granicznego, która już tak 
|mocno rokowaniom zaszkodziła. 
(A jednak stało się tak, że po- 
przednie vorozumienia odsunięto 
na bok, 'kreślając tem samem 
swe włesii= podpisy! 

Jeżeń nawet przyznać słusz- 
nośs stanowisku strony  połskiej, 
która utrzymywała, że przyczyną 


posunięć 
akceptowała 


przerwy jest bezprzedmiotowość 
pracy komisji, a raczej niezdecy- 
dowanie strony polskiej, to nie 


można jednak pdmówić słuszności 


dementowal; 
i 


i Hermes 
Jackowski; pchnąć rokowania naprzód, ale na 


czasem. ! 


29.X, — GŁOS POLSKI — 1928. 
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wli ety zmysł dràmatycznośći, 
mównica była tak urządzona, że 
prezydent, mówca i biuro, znajdo- 
wały się przed kurtyną, która na- 
stręcza dogodną okazję do drama- 
tycznych występów. Gdy młoda 
kobieta z sekretarjatu posiadała 
nową suknię, lub z innych wzglę- 
dów uważała, że ma „dobry dzień“ 
czekała, dopóki mówca — prawdo 
podobnie chińczyk, który napraco 
wał się nad swym manuskryptem, 
napisanym w najlepszej irancuz- 
czyźnie, — znudził jedną, część 
galerji, drugą zaś pogrążył we 
śnie, poczem nagle z wielką gra- 
cją odsłaniała kurtynę i ustawiała 
się w pozie czarownegó manekina, 
kierując błyszczące oczy na swe* 
go szefa, Działanie było elektryzu 
„jące, Znudzeni słuchacze ożywiali 
się, ku zadowoleniu mówcy, który 
zwrócony plecami do pięknej da- 
my, był pewien, iż udało mu się 
wreszcie zająć słuchaczy, 
Gdyby nie te małe epizody 


stanowiskn przedstawicieli niemiec 
kich, którzy na komisji taryfowo- 
celnej, wsknzywali, że stawki pol- 
skiej taryfy celnej muszą być u- 
kształtowane bardziej znośnie: je- 
żeli cło polskie na maszyny wyno 
si przeciętnie nie mniej jak 68 
proc. wówczas zrozumiałym się 
staje, że stawka taka bez pewnej 
redukcji jest nie do przyjęcia, Ale 
ptzedstawidjele polscy w komisji 
nie chcieli się na żadne konkret- 
ne propozycje zgodzić, 

> Również i w sprawie prawa o- 
siedlenia dr. Stresemann ustalił z 
dr. Jackowskim pewne wytyczne 
które pozwalały przypuszczać, że 
Sprawa ta jest przez stronę  pols- 
ką uznana za ostatecztiie wy|aś- 
nioną i sprecyzowaną. Tymczasem 
w komisji prawnej sprawa ta po- 
stawiona została w ten sposób, 
jakgdyby mogła oma być jeszcze 
przedmiotem targów, 

Możnaby dużo jeszcze powie- 
dzieć o tych sprawach które w 
ostatnim okrasie rokowań odegra- 
ły wydatną rolę. Zasadnicza jed- 
nak walka pomiędzy dr. Herme- 
sem i Twardowskim rozegrała się| 
w dziedzinie wzajemnych ustępstw 
o kontygent świń. Walka ta toczy 
ła się nawet niepotrzebnie, bo wła 
ściwie zarówno w Warszawie, jak 
i w Berlinie wiedziauo, że kom- 
promis jest tu możliwy, znano na 
wet wspólną linję wzajemnych 
ustępstw. A jednak dr, Twareow- 
ski wysufiął w sprawie tej żądania, 
które wykraczały bardzo poważ 
nie poza żądania wysunięte 
swoim czasie przez dr  Jackow- 
skiego, a zaakceptowane przeź 
min. Stresemanna. 

Strona niemiecka chciała 
dfiak w sprawie tej pójść na 


w 


je- 
ii- 


Hermes i Twardowski 


ostatniego okresu jest;stępstwa proponując Polsce przy 
bardziejęwóz żywzch świń na drodze przez 


$pograniczne rzeźnie morskie. Dr. 
chciał w den sposób 


trafił na opór w Berlinie. 

Nić pomiędzy Berlinem a War 
szawą została zerwana. Oficjalne 
rokowania narazie nie toczą się. 
Nie należy chyba poraz niewiado- 
mo który powtarzać, że Polska 
tak samo zaińieresowana jest 
zawarciu iraktatu, jak Niemcy 

Warszawa nie powinna się jed- 
nak dziwić, że w Niemczech na 
podstawie dotychczasowych do- 
| świadczeń zaczyna wzrastać nie- 
ufność w stosunku do rzekomo 
adn stanowiska Pol- 
łski. Nieufność ta spotęgowana zo 


w 


„jstała usilnemi dążeniami Polski do 


przypisania całej winy za przerwa 
nie rokowań stronie niemieckiej. 
Wyrazić należy przypuszczenie, 
że Warszawa przekonała się o 
bezowocności tej metody, przy 
pomocy którei nie wiele dało się 
osiąśnąć, 


Nr 3059 


Ls 
Stosunek Ameryki do 
Rosji 

„Ekonomiczeskaja Ziźń* omas 
ja tranzakcję „Amtórgu” z ame- 
rykafiskim towarzystwem  „Gene- 
ral Electric*. Tranzakcja ta zosta 
ła zawarta w chwili, gdy koła po- 


|gdyby nie Briand, który, jak wiel- 
ki artysta, wstrząsał ligą narodów, 


aż do podstaw, przedstawiając lityczne w Slanach Zjedn. zaczęły 

sprawy we właściwem oświetleniu| sprawę ustosunkowania się do 

na galerji dla słuchaczy nie było- | Rosji, 

by żywej duszy, najmniej zaś na Dotychczas stosunek ten na- 
ie R u sgi |Cechowany jest walką minister- 

galerji dla „poważanych gosa, siwa handlu z ministerstwem 


gdzie jest bardzo mało godności i 
wcale niema wentylacji. 
Shaw oświadcza, że w lidze na- 
rodów nie zauważył nczego, poza n n atah pgi d pea 
zag znej Stanów wają 
zbyteczną obłudą. (W atmosierze | i; AZJA ała „kosę 
Genewy znika patrjotyzm, Patrjo- kiej w ZSRR: 
ta jest tam uważany za szpiega, Konieczności gospodarcze za 
którego nie można rozstrzelać, Na|czynają jednak odgrywać wielką 
wet sir Austen Chamberlain swem rolę w stosunkach pomiędzy Sta- 
ostatniem wyznaniem, iż przede-| 7371 a ZSRR. 


A > Tranzakcja „Amtorgu* z „Ge 
wszystkiem i ostatecźnie jest AA-| ara] Electric" * stanowi wyłom w 


blokadzie kredytowej ZSRR, „Ge- 
neral Electric“ udzieliło ZSRR 5- 
letniego kredytu bez wszelkich 
warunków dodatkowych. Tranzakcja 
ta świadczy, iż ZSRR nie znajduje 
się bynajmniej w sytuacji bez wyj- 
ścia. Przedewszystkiem winny na 
to zwrócić uwagę Niemcy, którym 
udział w przeciwsowieckiej poli- 
tyce hie może ptzyfiieść żadnych 
korzyści. 

Ustęp końcowy artykułu 
wiera życzenie przyśpieszenia 


spraw zagranicznych Btanów. 

Gdy ministerstwo handlu dą- 
ży do rozwoju stosunków hand- 
lowych z ZSRR, kierownicy poli- 


i 
glikiem, i że angielskie państwo 
kroczy na czele innych państw, do 
starczyi lidze stałego dowcipu, o 
którym mówią, ` iż stworzyć go 
go mógł tylko człowiek, patrzący 
na świat przez jedno szkło (mo- 


nokl), 


za” 
u- 


znania rządu sowieckiego przez 
Stany, 
Obecnie więc chodżi ò to, aby Zydzi w Rumunji 
rządowe czynniki niernieckie t Według obliczeń, pochodzą 


staliły w sposób bezwzględnie de|Cych ze źródeł żydowskich, zanie 
cydujący i ostateczny, na jakie u-|SZkuje na teryłorjum starego kró- 
strona! lEStwa Ritriunji i Bessarabji około 
1750 tys. żydów, a w Bukowinie 
okołó 150 tys. Ogółem więc żyje 
w Ruminji około miljona żydów. 
Antysemici rumuńscy, na czele 
których stoi jak wiadomo, znany 


stępstwa w sprawie świń 
niemiecka pójść może, Obsżerna i 
wycżerpiijąca dyskusja na kilku 
posiedzeniach gabinetu niemieckie 
go jest chyba najlepszym dowo- 
dem tego, że strona niemiecka u- 
waża zawarcie traktatu 


za po-|profesor uniwersytecki Guza, tWier 
trzebne. Ale ustępstwa nie mogą | dżą jednak, iż statystyka ta jest 
być jednostronne i dlatego byłoby|nieścisła, gdyż, według ich ohli- 


pożądańe, aby i strona polska fra czeń, liczba żydów, zamieszkałych 

nice swych ewentualnych tu-|w Rumunji, dochodzi do 3 milj. 

PRM O To bowiem, co 

się dotąd o szcześółach tych e- 17 STEFE 

wentualnych ustępstw Polski sł Zabiią 20 odstoniycie 

szy — jest doprawdy niedostatecz | iwarzy 

ne. Jest to godne ubolewania, jeśli| Ż Bak 

zważyć, że przerwa Ww rokowa»| 7 Baku dońosżą, Że w tych 

niach winna być jaknajkrótsza. dniach tozpoczął sę tami procs 
Poza tem nie należy zapominać, E S, EE itia 

; ; ra postanowiła zerwać ze sta- 

że w traktacie handlowym Obie | „ami suhobórami"N chodziła po 

mieście” beż zasłony na (warzy. 
/Rozłanatyżowana ludność maho- 


strony chcą zająć stanowisko prżo 
metańska była postępkiem komso- 


dujące, i stanowisko takie przy 

wzajemnych dobrych chęciach za- 
molki tak oburzona, że Seitana 
stała się przedmiotem. brutalnych 


jąć mogą. 

napadów że strońy zwolenników 
„czadry', którzy niefortunną pro- 
pagatorkę postępu pewnego dnia 
podstępńie zamordowali, Proces 
ten wywołał w całej opinii sowiec 
$ ej zrozumiałe zalńtetesowanie 


NEZZSCENREMEM* 


3 zaE 
ABEBIEEJIZ 


meta’ 


DZIŞ 
każdy kulturalny dom a 
prenumeruje i czyta 4 
KSIĄ 


czę 


ZKI 


| BIBLIOTEKI-DOAV.POLSKMCQ Mosktonałaść części 


PTAK ZE CZ WT m 
KWARTALNIE 9 TOMÓW ZA 
WAFIZOWO-CAICWNA 


7Ł6:50 GR* ; 


s BR = 0773 | PTECYZIB wykonania 


tetefi"TTAESLAIAA""F |  DelOWOŚĆ techniczna 
i eti Zrzeszen a Ko» CECHUJĄ 
et Zydow. W. ìi Z. Q. RADJO 
Aleja Kościuszki 21. i ai I) 
Dziś w poniśdziałsk "dnia 29 IDEPLNE j DDBIORNI 
października o godz. 9 odbędzie | FIRMY 
i 


się Wieczór recytacji 
i melodeklamacji znanych artystów | 
z Palestyny p. Teom! Perkal j 


i p. Teomi Majer. Łódź, Piotrkowska 142 
Pozostałe nieliczne bilety są do 


è À TELEFON 15-57, 
nabycia w sekretarjacie klubu Al. 1 E 
Kościuszki 21, dziś od g. 5-ej w. Geny niskie—Dogodne spłaty 
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i 


sr 


z 


Hel, 
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KLISZE /3 


DO REKLAM GAZ T 
CENNIKÓW ghlag 


Zdjęcia fotograficzne dla celów reprodukcył 
RYSUNKI, projekty reklamowe 
i wydawnicze w 


ykonywa 
R. BORKENMSAGEN 
ŁOBEZ, Piotrkowska100, Tel. 11-72 
nr" 


ZIBI 


EWA HTS 
RER WIEM PION 


EDEBCOONEGOOOGOOONOFIODD KMN | 


"NF," 800 


29.X. 


Tajemnicze morderstwo w taksówce Wybory d 


— GŁOS POLSKI — 19B: ooo 


Zbrodnicza para zbiegła w kierunku Łodzi 


Przed kilku dniami podaliśmy 
wiadomość o ohydnym mordzie 
rabunkowym jakiego dokonano w 
samochodzie na szosie pod Wielu- 
niem, wojew. łódzkiego. 


braku benzyny udała się pieszo do 
wsi Nowy Swiat, gdżie w jednej 
z chałup mężczyzna mył ręce, pa- 
czem zbtodnicza para ruszyła w 
dałszą drogę, a następnie zatrzy- 


bach szofera i pasażerów antobusu 
podejrżany mężczyzna był to wy- 
soki szatyn, ogolony, lat około 30 
Towatzysząca mu kobieta była ð- 
soba młoda, szczupłą i niskå, u= 


W sprawie tej energiczne do-| mała autobus pasażerski, kursujący | brana w płaszcz koloru jasno nie- 


chodzenie prowadzą urzędy 
cze w Łodzi i Częstochowie. 
Jak się obecnie dowiadujemy, 
w toku śledztwa zdołano ustalić? 
ciekawe szczegóły. 
Elegancka para zbrodniarzy po 


śled=| pomiędzy Wieluniem a Sieradzem. | bies 


Dojechawszy tym autobusem 
do Sieradza, mężczyzna ów za 10 
zł. sprzedał Szoferowi autobusu 
|taksometr, urwany z taksówki, 

Poza tem stwierdzono, że męż 


skiego. 

Wyniki dalszego śledztwa trzy- 
mare są narazie w tajemnicy, zdo 
łaliśmy się jednak poinformować, 
że władze bezpieczeństwa są już 
na tropie przestępców i sprawcy 


zamordowaniu szofera auto-taksów |czyzna i kobieta z dworca kolejo- tajemniczego mordu niewątpliwie 


ki krakowskiej, Jana Skalniaka, 
którego trupa wrzuciła do dołu z 
wodą i po opuszczeniu zrabowane 
go auta pod Wieluniem z powodu 


wego w Sieradzu odjechali naj- 
bliższym pociągiem w kierunku 
Łodzi. 

Jak podają świadkowie w oso- 


Zebrania Kontrolne 


urodzonych w roku 1888, 1900 


Jutro w kolejnym dniu zebrań 
kontrolnych szeregowych rezerwy 
i pospolitego tuszeńia winni sta 
wić się: 

Rocznik 1900 zamieszkali w o- 
brębie komisarjatów policji 2, 5, 
5. 8, 9, 11 o nazwiskach na litery 
P w lokalu PKU Nowo-Targowa 
18, 


Rocznik 1903 zamieszkali w o- 
brębie komisarjatów policji 2, 8, 
5, 8, 9, 11 6 nazwiskach na litery 
R w koszarach 31 pp. Konstafity: 
nowska 62, 

Rocznik 1888 zamieszkali w o- 
brębie 10 komisatjatu policji O na 
litery od M do Ż w lokalu ul. Le 
zno 9. 


Rocznik 1300 zamieszkali w 0- 


1938 
brębie 12:go komisarjatu policji 
o nazwiskach na litery od A do Z 
w lokalu PRU Nowo- Cegielniana 
51. (b) 


Rzjestracia 
roczn ka 1908 


W dniu dzisiejszym wińhi się 
sławić dla rejestracji w biurze 
wojskowa + policyjnym przy ul. 
Piotrkowskiej 212, mężczyźni rocz- 
nika 1908, zamieszkali w obrębie 
VI Komisarjatu P. P. o nazwiskach 
na litery od A do Z. 

Jutro Winni stawić się zamiesz* 
kali w obrębie VII IKomisarjatu P- 
P: © nazwiskach na litery od A 
do F. (b) 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


Warszawa (1111) — 

1545. Tygodniowy urzeżląd komumi- 
kacvjńiy — wygłosi referent prasowy 
Min. kofumnikacji. 


16.00. Koncert ż plyt gramofonowych. 
16.30. Pragram dla dźiech P. Janina 
walonna - Walewska opowie „O tem, 
czego się Stefek dowiedział od klocka 
bukowego, węgla, torfu i koksu“. 
„Oo możemy ob- 
w mies. listopa= 


17.10. Odczyt p. t. 
serwować ña niebie 
lizie“. 

17.35. Odczyt p. t: 
mice geögrafii“ — wygłosi 
Mydlarski. 


„Amiropologja w 
proi. dr. 


lan 


18.00. Muzyka lekka. Transmisja zZ 
Poznania. 

19.00. Rozmańtości. 

19.30. Lekcja języka francusi 
tor Lucien Roquizgny. 

19.55. Sygnał czai. 

20.00. Komurikat rolniczy. 

20.05. Odezyt s: 
grodczyzny* — w sad: dr. 
wa, 

20.30. Tramsmisja z Krakowa. 


Flessaro- | 


22.00. Komunikat lotniczo - meieoro- 


logiczny. 
22.30. Transmisja muzyki tanecznej z 
sali Malinowej hotelu „Bristol“. 


Dziś ostatni dzień 


Ma żądanie Sz. Publiczności 


"TEDE WEERSANSEDZRA "AZ 


F ABERA. > | c3 


5 L ERa T 
PIOTRKOWSKA 
, TELEFON 57-68. 


101 
E iejski klnematograi OSwiatowy 


Wodny Rynek(róg Rokicińskiej), 

[ek 1526 wojaza tramwajami lu : 10, 
Od wtotkiu, dn, 24-go do ponie< 

i dzialku da. 29 październ, 1928 r wł 


DLA DOROSŁYCH: 


Student z Pragi 


Dramar w l4 aktach 
W roli głównej Konrad Veidt 


Następny program: 
„Wschód słońca * 


DLA MŁODZIEŻY: 


bohaterowie Sahary 


Niesamowite przygody odważnych 
podróżmków 


W  poczekalniach kina codziennie 
do dodź, 28 audycje radjotoniczne 


"m rw nn 
' 


Kinie 


|LECZN ICA 


Lekarzy Spezjalistów 
i Gabinet Ueniysiyczny 


ul. Piotrkowska fe G2 
tel. 31-58. 
Wszystkie specjalńości ' Lampy 


kwarcowe. Elektryzacja. Roentgen. 
Analizy, Wizyty na mieście, 


| PORADNIA 


faEtóLGicZIA 


Lefiarzy "=spsejalistów 


ZAWARDZKA 1 


czynia od 8 rano do 9 wiecz. 
w niedzielę i święta od 9—2 pp. 
leczenie chorób 
weneryczych, moczopicio- 
wych i siiórnych 
Badanie krwi i wydzielin na 
syfiliś i tryper. 
Konsultacje z neuroiogiem i urologiem. 


Gabinet Swiatło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł. 


/, DYWANY 
repetuje [kalnia Sztuczna. Plotrkow= 
ska 94, 0465 — 20 


<| wego, portrety imaginacyjne 


„Fizjogrąfia nowa „Eglantine“ 


„ PZA. LAOCH" 


w dniach najbliższych znajdą się 
pod kluczem, 


10,565 hbezrohofnych 


w Łodzi i okolicy 


Na terenie Państwowego Urzę- 
du Pośretnictwa Pracy w Łodzi 
(miasto Łódź i powiaty) łódzki, 
łaski, sieradzki, łęczycki i brzeziń- 
ski-w dniu 29 października 1928 
r było w ewidencji zarejestrowa: 
nych bezrobotnych 10,565 w tem 
w samej Łodzi 6,607 w Pabjani 
cach 1,106, w Zgierzu 973, w 
Zduńskiej-Woli 544, w Toimaszo- 
wie Maz. 1.115, w -Konstantyno- 
wie 101, w- Aleksandrowie 45, w 
Rudzie Pabjanickiej 74, 

Z zasiłków korzystało w ubieg- 
iym tygodniu 4,693 bezrobotnych. 

W samej Łodzi brało zasiłki 
3,121 bezrobotnych. 

Pracowników umysłowych bra- 
ło zasiłki doraźne 410. W ubieg- 
łymi tygodniu straciło pracę na 
terenie Łodzi 291 bezrobotnycn, 
otrzytnało pracę 498 wysłano do 
pracy 101. 


„WIADOMOŚCI LITERACKIE". 

Nr. 44 „Wiadomości Literackich ' przy 
nosi artykuł M, Kumcewiczowej „Maia- 
fory a męskie kasztele*, wywiad ż Wł. 
Zawistowskim o plamach teatru narodo- 
Chaplina, 
polemikę E. Dotożyńskiej z J: Wiktorem 
w sprawie opieki nad zabytkami dzieł 
sztuki recenzję J. Parandowskiego z) 
Girandoux, artykił w spra- 
wie teatru Meyerholda, obfitą kronikę 
zagramiczmą, całą stronę recenzji z ksią- 

żek, kronikę tygodniową i recenzje te- 
jatralne An. Słonimskiego, muzyczne K: 
[Stromen gera, uwagi w sprawie atiormal 
w warszawskim Świe= 


| bowego 


o izby przemysłowo: 
handlowej 


odbyły się przy słuprocentowzj frekwencji 


wyborców 
Wczoraj odbyły się w Łodzi wybory do izby przemysłowo-hand 


lowej. 


Ponieważ złożono listy grupówe wybory odbyły się tylko w 


pierwszej kurji — przernysłowej, 


Głosowano w obwodowych biurach wyborczych, 
kolejności odpowiadają okręzomm urzędów skarbowych. 


które według 
Frekwencja 


wyborów dochodziła*do pełnych 100 procent. 
Obwodowe kotnisje wyborcze po ukończonem głosowaniu doko: 
nały obliczenia głosów i spisały odpowiednie protokuły z przeprowa: 


dzonych wyborów. 


Z obliczeń w poszczególnych komisjach wynika, że jako radco: 
wie wejdą do izby przemysłowej pp. konsul Karol Wilhelm Scheibler 


konsul Robert Geyer, dr. Bruno Biederman, Henryk Barciński, 


Ender, adw. Wł, Landsberg. 


Karol 


=p jzzam 
Policja w Japonii 


Pierwszy wier przed- 
wyborczy da rady 
Kasy Ghorych 


Onegdaj odobył się w sali Fil- 
harmonji pierwszy wiec przedwy- 
borczy socjalistycznego bloku do 
rady kasy chorych, 

Do licznie zebrańych wyborców 
przemawiali poseł Zerbe, ławnik 
Purtal oraz radni Lichtensztein i 
Milman. Przemawiano w językach 
polskim, niemieckim i żydowskim. 

W rezultacie uchwalono iedno- 
ałośnie głosować a listę bloku 
socjalistycznego. 

2 PTOSESEDESĄ 


Nocne dyżury apiek 


Dziś dyżurują następujące ap- 
teki: 

Sukcesorowie F. Wójcickiego 
(Napiórkowskiego 27), W. Danie- 
lecki (Piotrkowska 127), P. llnicki 


iJ. Cymer — (Wólczańska 37), 
Sukc. Hartmana (Młynarska 1) 
J: Kahane 


8-ej wiecz. odbędzie 
zebranie czło nków oddziału szła 
zw lązku strzeleckiego W 
lokalu przy ul. Narutowicza 45 
(lewa oficyna ll wejście 1 piętro). 

Na powyższe zebranie przybę- 
dzie komendant główny związku 
strzeleckiego poseł  Każimierz 


Paii iy który wygłosi referat 


cie filmowym, dział „Polska zagranicą”,| p. t: „Związek Strzelecki i aktual- 


ja stosunków 


korespońidencię, tydzień bibljograficzny. 


ne zagadnienia społeczne”. 


ws JOZEFINA BABER 


ZIOtELE oO wsiza 108 ONCE Wet | 


zn Ów 


kin Spół, Prac, Państw, |Jsotosis 


Sienkiewicza 40. 


Od wtorku, 088 do poniedziałku, 
dn 29 października wl. 


Wielki sżlagierowy program ! 
Pō raz pierwszy w Łodzi! 


Miłodzieńczy szał 


Dramat reżyśerji Mantireda Noa 

W rólach głównych Andrée la 

Fayette, Ewelina Holt i ErneSt 
Verebes. 


Nastepny program 
Pamiętniki Ekselencji 


W rolach giównych Liga Czechowa 
i Willy Fritsch. 


W dni powszednie, z wyjatkiem 50- 
bót. początek seansów o 4 5m 30 


j|żaś w soboty, niedziele i święta o 
dodz, 2-e) po pol Ostatni seans 
dodz 9.50, — Na lszy seans ceni 


miejsc zniżone 


LECZNICA ICA 


j retes specjalistów i gabinet 
dentystyczny Drzy tiórnyn (tynku 
Piotrńowsńa 294, tel. 22-89 
orzy przystanku (tramw  pabjanickich 
»rzyjmuje chorych w chorobach wszyst- 
kich specjalności od g 19 rana do 7-al 
po poł. Szczepienie ospy analizy (mo= 
czu, kału, krwi, piwóocińn etc.) operacje 
opatrunki. 
Porada S3złote. Wizyty na mieście 


Zabiegi t operacje od umówy, Kąpiele 
świetlne, Elektryzacja. Naświetlanie 
lampa Kwarcową. roentgém Zęby 


sztuczne, korony złote platynowe I mosty 
W niedziele i święta do gada. ¿vo po 


. med. 


czyk LUBICZ 


| specjalista chorób uegielniana 44 
skórnych 1 wene- Tel. 41-32, 


rycznych 99 Specjalista chorób 


Piotrkowska gd |, skornyet. wene: 


rycznych i moczo: 
Tel. 44-92 |plciowych. Naświe 
Przyjmuje od (2—4 


tlańie lampą kwar- 
pp. i ód S=9 w. 


eôwa: 
w Aiedżiele i świę- | Przyjmuje od g, 8 
tą ad 10-2 popo! 


J. Neuman 


5—> wiecz: 
Dla pań od 5—5 
Piotrkowska 121 


oddzielna pocze- 
xale'a 


=Umiui 


(Aleksandrowska 80). | 


Pos. Kierzkowski w Łodzi! 


W dniu dzisiejszym o godzinie 
się ogólne: 


imio 


poszukuje nauczycielki 
tyhi, przyrody 
Qteriy składać 

Cegielniana 


Najńiższe ceńy! 
uñki 
mowe płaszcze najnowszych 
Czysto wełniane sweatry 
sweatrowe, 
ty Berety trahcuskie 


iZmoderńtżówany poliejańt kieru 
je ruchem na ulicach stolicy pań 
+ stwa Wschodzacezo Słęóns. 


wraz 
„Folies 


z całym zespołem 


Fergeresit 


klasowa szkola 
prywatna Mp. 48 fu Ma 


„Bais Jakow" 
Cegielniana 24 
matema- 
i niemieckiego. 
w kancelarji szkoły 


24 codziennie do godz. 10 
do 1 po poł 


4999090909009000009956060001 


NA WYPŁATĘ 

Naidogodniejsze Was 
totowe dams<ie | mgskia žl- 
fasonów. 
Kostiumy 
Damskie, męskie pulowe- 
Boty. Polecą 


tei 28 y5 ú : Leon Rubaszkin, Kilińskiego 44. 517—9 
Chorohy chirur- 
giczne 1 kobiece HI al ZGUBIONO 
PYPMUJEW GBA 4 kartę urlopową, powolanie da Sady 
ad dBi! od B—I] Ukrędowego m, Łodzi na nazwiska 
W lecznicy „Vita*| Choroby wene |ajjons Szuitz, zam. Łeromssiego 103, 
Piotrkowska 43 ryczne skórne zdj —5 
wyłącznie choroby włosów 
chirurgiczne od Leczenie lam- 3. 2 
SKLEP 
DO i ALESI jpa 4 WAFcową narożny z mieszxanam ! urządzeniem 
SE ZORB: Andrzeja ar, í na piw.iraię, MB cuideinie Ww Darfdza 
Tel 32-28 dobrym >unxcie sprzedam z puwodu 


Stupe. 


po *rócił 

Szkolna iZ 
Choròöy wiosów, 
skórne, wenerycz- 
ne i moczopłciowe 


Naświetlania lam- 
pą kwarcową 

prom. Roentgena 

(ekzematy, no 

wotwory złas 
śliwe) 

przyjmuje od C= 
po poi, 


uodżiny przyjęt 
ad 1.50=4,30 dla rań 
d= dla Hanów 
W niedziele i świe- 
ta od 10—1: 


Dr. 
ôt. dibergai 
Moniuszkili 
tel. 05-24, 
Choroby skórne 
i weneryczne 
elektroterapja 
Przyjmuje od 5-111 
rod 5:8 wiecz. | 
w niedz. od 10—12 


Wiadomość w ś«iepie 
4ll—5 


zmiany IalereSa. 
Młynarska 22, Milczarek, 


ZAGMZEGZZZBUBME 


Dr. med, 


S. Niewiażski 


Specjalista choróo skorńyci, weńe 
tycznych 1 moczopłciowych 
Przeprowadził się na Andrzeja 5, 

Tel, 54—40 
rtcyvimajie ul 3—]0 101 © — J wiecz, 
Oddzielna poczekalnia dla pań. 


GŁ OS POLSKI" 
Łódż 
29 października I 928r. 


Derby sezonu z przyczyn zit- 
pełnie zrozumiałych wywołały w 
naszem mieście kolosalne zainte- 
resowanie, Już godzinę przed roz 
poczęciem zowodów przed kasami 
biletowemi potworzyły się kilku- 
metrowe „ogonki', sznur aut i do 
rożek, przepełnione tramwaje do- 
woziły tysiące widzów, którzy o- 
becność na tym meczu uważali 
poniekąd za swój obowiązek. To 
też na boisku W. K, 8. zgromadzi 
ła się rekordowa liczba widzów, 
7.000 osób, a więc jedynie zawo- 
dy Hakoah (Wiedeń) — Ł. T. S. 
G. pod względem frekwencji mo- 
gą dorównać wczorajszemu spot- 
kaniu. 

Silna pozycja w tabeli, jaką zaj 
mują Turyści, oraz bardzo dobra 
forma Ł. K. S. zapowiadały cie- 
kawy przebieg gry. Ogólnie prze-| 
ważało mniemanie, iż zwycięzcą z: 
tego spotkania wyjdzie Ł. K. S.] 
Czyniono olbrzymie zakłady, fa-| 
worytem byli czerwoni, zwolenni 
cy „totka, dawali nawet bramię 
lub remis „łor', do czego upo- 
ważniał przedewszystkiem brak 
w szeregach Turystów .dwu naj- 
lepszych graczy: Karasiaka i Kaha 
na. Uszczerbek ten dla Turystów 
był stanowczo większy, niż brak 
Gałeckiego i Jasińskiego w Ł. K. 
S, bowiem tem, czem jest dla Tu 
rystów Karasiak nie jest Gałecki 
dla czerwonych. 

Drużyny wystąpiły w składzie: 

Turyści: Michalski I — Al. Ku- 
bik, Niewiadomski — Kulawiak. 


GAZETA S 
Turyści -- L. 


Wieliszek, Hine — Michalski 
Błaszczyński, Weęglowski, 
ski, Frankus, 

Ł. K. S: Mila — Cyll, Jerzew- 
ski — Trzmiel, Kubiak, Pegza — 
Durka, Sowiak, Król, Moskał, 
Śledź, 

Ł, K. S. wybiera z wiatrem, roz 
poczynają Turyści. Pierwsze mi- 
nuty przynoszą ładne pociągnię- 
cia czerwonych, dla których 
wiatr jest poważnym  sprzymie- 


Stolar- 


Wizyta lotników 


Dfieerowie rumuńscy: kpt. Paclea Troman, por. Sendreanu Vla- 
dimir, por. Nikifor Dionise i por. Parsulescu E. Puia przed 
kasynem 1 p. lotn= 


K. S. 1:1 (1:1) 


rzeńcem, obrona fioletowych po-]gra stawała się chaotyczną, W 
czątkowo dość niepewna, w oba-|stukurs czerwonym przybył rzut 
wie „kiksów' forsuje grę dodą: karny podyktowany za foul Ku- 
Stopniowo jednak Turyści do-|bika, Egzekutorem był Durka, 
chodzą do głosu, atak zainicjo-|którego ostry strzał Michalski 
wany przez Węglowskiego, błąd|przepuszcza fatalnie. Do przerwy 
Jerzewskiego — Błaszczyński do|lekka przewaga Ł. K. S, który 
chodzi do strzału į w 12 min. pił-|ma więcej z gry, wynik pozostaje 
ka trzepocze się w siatce Ł. K. S.| niezmieniony, 

Utrata bramki speszyła zupeł- 
nie drużynę czerwonych, 
zaczęły odgrywać 


Po zmianie stron gra wyrówna- 
nerwy|na: popisuje się pomoc i obrona 
poważną rolę, i fioletowych, która nie dopuszcza 

MEMS | iaku czerwonych do  strzatu, 


rumuńskich wW Polsce Dość powiedzieć, iż bramkarz Mi 


chalski miał tylko jedną piłkę i 
jedyna pozycja została zmarno- 
wana przez Króla, który z 3 me- 
trów strzela w aut. Natomiast 
atak Turystów jest bardziej pro- 
duktywmy, strzały na bramkę sy- 
pią się i Mila często interwenju- 
je, Do zwycięstwa Turystów nie 
dopuścił sędzia, który w ostatniej 


stom rzutu karnego za zbyt jaw- 
ny foul Cylla na polu karnem, 
lecz zarządza rzut wolny z linji 
pola karnego, a w chwili wykony 
wania go odgwizduje zawody. Sę- 
dziował p. kpt. Baran z Pozna- 
ż 

j nia, czynił on wielkie wysiłki, by 
graczy utrzymać w karbach su- 
bordynacji, owocem czego była 
nadzwyczajna ilość rzutów wol- 
nych, niestety zbyt często myl- 
nie rozstrzyganych. Ze sędziowa- 
nia wczorajszego meczu mógł być 
zadowolony jedynie Ł. K. S. i 
część publiczności. 


Czechosłowecja (zaw.)--Folskta 3:2 (2:0) 


(Telefonem od naszego korespondenta 


Zawody  poprzedziło oficjalne 
powitanie drużyny polskiej oraz 
odegranie hymnów państwowych. 
Skład drużyny czeskiej przedsta- 
wiał się następująco: Hochmann, 
Perner (Sparta), Steiner (Victo- 
ria Żiżkov), Turpekl (Bohemians), 
Pleticha (Slavia), Cipera (DFC.), 
Podrazil, Silny, Beibl (Sparta), 
Puc i Kratochwil (Slavia). Zespół 
olski był następujący: Domański, 

arasiak, Gałecki, Wojciechow- 
ski, Kotlarczyk,  Deutschmann, 
Wypijewski, Staliński, Reyman I, 


Kuchar i Krieger. Jak widać z po; 


wyższego składu, kapitan związko 


atak jej już dłużej trzyma piłzę 
przy sobie, Przewaga czechów u- 
wydatnia się teraz w znacznie 
mniejszym stopniu, zniżeli do pa- 
uzy, Mimo to w 16 minucie Puc 
zdobywa z podania Kratochwiła 
trzecią bramkę dla Czechosłowa- 
cji. Zanosi się na zupełną klęskę 
drużyny polskiej, tymczasem nie- 
spodziewanie wypad Reymana 1l, 
mijająceśo po kolei trzech cze- 


Czechosłowacja (am.)-Polska 1:0 (1:0) 


Jedyną bramkę dla Czechosło- 


wy poczynił w ostatniej chwili) wącji zdobył w ostatniej minucie 


zmiany, które wyszły na korzyść 
tylko drużyny polskiej, uzyskują- 
cej wynik, nie przynoszący bynaj- 
mniej ujmy sportowi polskiemu. 

Przebieg gry: Zaczynają pola- 
cy, lecz szybko odbierają piłkę 
czesi i przechodzą do silnej ofen- 
zywy. groźnych często chwi- 
lach ratują dobrze grające tyły, a 
zwłaszcza świetnie usposobiony 
Karasiak. W 10 minucie strzela 
Perner dwa groźne rzuty wolne 
przeciwko Polsce. Atak nasz prze 
chodzi do głosu zwykle tylko le- 
„wą stroną, jednak wypady jego 
likwidują z łatwością czesi. Prze- 
waga ich długi czas trwa bez e- 
fektu, dopiero w 31 minucie pierw 
szą bramkę dla nich zdobywa 
Puc, a drugą Beibl. Gracze pol- 
scy pragną się zrewanżować, jed- 
nak kończy się tylko na krótko- 
trwałych z ich strony wysiłkach. 
Pod koniec pierwszej części zawo 
dów przyśniatają czesi i w 44 mi- 
nucie Gałecki wybija piłkę z sa- 
mej bramki, 


W drugiej części zawodów Ku-|go jednego zawodnika. Z tego to są strzelcami 


char ze Stalińskim zamieniają swo 
je pozycje, co wychodzi na ko- 


rzyść drużyny polskiej, albowiemi gosławii. 


Prenumerata 


nosi 


— 


pierwszej połowy Motaka. W dru 
żynie polskiej zaszło kilka zmian: 
w bramce grał Szumiec, a gdy 
padł skontuzjowany wystąpił Do- 
mański, Obrona pozostała bez 
zmiany, W pomocy grał Hanke 
zamiast Deutschmanna, lecz Woj- 
ciechowski został przed pauzą roz 
bity i miejsce jego zajął znów 
Deutschmann. Atak wystąpił w 


Jugosławja= Czechosłowacja (am.) 


3:1 
LJ 
jugosłowiańskiej 


W drużynie 
iewy 


grali gracze serbscy oraz 


łącznik Ciszewski. Jak pisaliśmy, 
|Mraza; wyrównanie zaś dla 


bowiem, nastąpiła w ostatniej 


liż czesi mieli przewagę. Oni też 


czeska, jednak czesi stawiają zbyt 
silny opór, gra staje się coraz o- 
strzejsza, a ofiarą jej pada ze stro 
ny polskiej kontuzjowany w 33 
minucie Deutschmann (w jego 
miejsce wchodzi Przykucki), a 
po stronie czeskiej Cipera, które- 
go zastąpił Hainy. Ostatnie minu- 
ty należą znowu do czechów, któ 
rzy chcą wynik poprawić, co się 
im jednak wobec dobrej gry na- 
szych tyłów nie udaje, 

Ocena drużyn: Naogół czesi 
mieli znaczną przewagę; przewyż 
szali polską drużynę techniką i 
zgraniem, Na wyróżnienie z po- 
śród nich zasługuje przedewszyst 
kiem lewa strona ataku ze słyn- 
nym strzelcem Pucem. Pomoc o- 
fenzywnie dobra, w  defenzywte 
słabsza. Obrona i bramkarz na 
wysokości zadania. 

W drużynie polskiej rzucił się 
w oczy przedewszystkiem brak 
zgrania. Po pauzie poprawiła się 
ona znacznie. Na wyróżnienie w 
pierwszym rzędzie zasługuje zdo- 
bywca obu bramek, 
dzięki którego wysiłkom zawdzię 
czać należy w wielkiej mierze ten 
zaszczytny wynik dla sportu pol- 
skiego, Jak Reyman w napadzie, 
tak ostoją drużyny polskiej w ty- 
łach byli Karasiak i Kotlarczyk. 
W doskonałej formie znajdowali 
się również Wojciechowski i Ku- 
char (po przerwie). Natomiast cał 
kiem słabo wypadli obydwaj skrzy 
dłowi, Staliński i Deutschmann. 


chów i zdobywającego w 25 minu 
cie pierwszą bramke, zmienia zu- 
pełnie sytuację. Napad Polski 
przychodzi częściej do głosu i już 
w dwie minuty później znowu Rey 
man I, otrzymując od Kuchara 
piłkę z ciężko wypracowanej po- 
zycji, strzela drugą bramkę. Zaa- 
nimowani tem powodzeniem gra- 
cze polscy usiłują wyrównać, ku 
czemu dopinguje ich publiczność 
Ed ES 


następującym składzie: Wypijew- 
ski, Łańko, Reyman, Kuchar i Ci- 
szewski. W obydwa dni najlepiej 
popisali się obrońcy Karaś i Ga- 
łecki oraz bramkarze. W dniu 
wczorajszym grała również repre- 
zentacja Jugosławji z zawodową 
reprezentacją Czechosłowacji, u- 
legając w stosunku 7:1, Świadczy 
to o zaszczytnym wyniku, jaki u- 
zyskała drużyna polska w sobotę. 


łość zawodów stwierdzić należy, 


bramkę przez 


zdobyli pierwszą 
Jugo- 


| om m nnn a a a LL LDL 
a] 


PORTOWA 


Reyman 1j 


miesięczna „Głosu Polskiego“ ze wszystkimi dodatkami wy - 


sylką pocztową w kraju — zł. 6.50.—; 


c. _ å O 
Redaktor; Gustaw Wassercuc. 


chwili odmowa ze strony graczy sławji uzyskuje Ciszewski. Pech 
kroatów wzięcia udziału w tur- prześladuje czechosłowaków w sy 
nieju słowiańskim i kierownictwo | tuacjach podbramkowych, nato- 
drużyny jugosłowiańskiej zwróci-, miast  jugosłowiańscy napastnicy|każdym razie nie można odmówić 
ło się z prośbą do reprezentacji Jowanowicz i Maryanowicz wy- ambicji i ofiarności. Stosunek ro- 
Polski o użyczenie jej brakujące- zyskują sytuację podbramkowe i|gów 11:4 dla Czechosłowacji, Sę- 
zwycięskich goali|dzia p. Bram z 
Sędziował p.|łatwe zadanie wobec gry fair obu 
drużyn. Widzów 8.000. 


Bramkarz Domański grał z wiel- 


owodu znalazł się Ciszewski na|dla Jugosławii. 
oisku w Pradze w barwach Ju-IGrundl z Wiednia. 
Biorąc pod uwagę ca- 


w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 40 groszy; z prze- 


zagranicę — zł, 10— po tekście 20 gr. str, 5 szpalt. — Zwyczajne 10 gr. Str. 


SE 


Porażka b.T.S.G. 

w rozorywkach o wel. 
ście do extrasklasy 

PRZEMYŚL: POLONJA — Ł,T. 

S. G. 3:2 (1:0). Pierwszy między- 

grupowy mecz o wejście do extra- 


klasy, Dla Polonji bramki zdo- 
byli: Dudziński, Kowalski i 


Leide. Dla Ł. T, S. G. — obydwie 
Wünsche. Sędziował p. Rutkow- 
ski, 


KRAKÓW: GARBARNIA — 
POGOŃ (Katowice) 2:0 (2:0). De- 
cydujący mecz w grupie południo- 
wo - zachodniej zakończył się 
zwycięstwem drużyny krakow- 
skiej, wobec czego odbędzie się 
trzeci mecz na ueutralnem boi- 
sku. Zawody miały niezwykle bu- 
rzliwy przebieg i sędzia Marczew 
ski wykluczył z gry po dwóch za- 
wodników z każdej drużyny, 


Mecze ligowe i towa- 


rzyskie w kraju 
KATOWICE: LF.C. — ŚLĄSK 


minucie gry nie przyznaje Tury- 5:0 (1:0). Zasłużone zwycięstwo 


iL F. C., dla którego bramki zdo- 
(byli: Görlitz 2, Geisler 2 i Josch- 
ke, Był to jedyny mecz w kraju 
o mistrzostwo ligi. 

LWÓW: POGOŃ — HASMO- 
NEA 5:1 (3:1), Zawody towarzy- 
skie, rozegrane we Lwowie, za- 
kończyły się zasłużonem zwycię- 
stwem Pogoni, Jedyną bramkę 
uzyskała Hasmonea z rzutu kar- 
nego. Zawody zostały przerwane, 
gdyż Hasmonea opuściła boisko 


niezadowolona z orzeczenia sę- 
dziego. 
WARSZAWA: WARSZA- 


WIANKA — LEGJA 1:1 (0:0). Za 
wody towarzyskie, Bramkę dla 
Legji uzyskał Przeżdziecki z kar 
dla Warszawianki — Pili- 


Mecz międzymiastowy 
Wiedeń: Kraków 2:1 (1:1) 

KRAKÓW. Rozegrany w dniu 
wczorajszym międzymiastowy 
mecz piłkarski Kraków — We- 
deń zakończył się zwycięstwem 
wiedeńczyków w stosunku 2.1 
Bramki dla wiedeńczyków zdo- 
byli Hostasch i Graf z karnejo 
Dla Krakowa Kałuża. 


Tabela gier o misirzo- 
stwo ligi 


Klub Pkt. Gier Brar: 

1 Wisła 37 24 82:81 

2 Warta 36 25 54:34 

3 Legja 32 25 69:37 

4 Cracovia 32 25 54:36 

5 L F. C. 30 24 59:42 

6 Pogoń 30 26 60:53 

7 Polonja 28 26 59:54 

8 Turyści 27 26 50:43 

9 Ruch 23 23 38:43 

| 0 Warszawianka 23 24 49:50 
11 Czarni 22 24 41:42 
JOE K. E 21 25 50.49 
13 Hasmonea 15 25 43:62 
14 Sląsk 10 24 22:71 
15 TKS 6 28 28:99 
HAMEREZKZNMMZEC 

Dr. med. 


GecyljaFokszańska 


Piotrkowska 101, tel. 30-76. 


kiem szczęściem; całej drużynie w|]| Gimnastyka lecznicza, oddecho- 


wa i masaż. 
Djatermja, lampa kwarcowa 
i kąpiele świetlne Solux 


Wiednia  miał|| Godz. przyjęć od 11—1i od 4- 6 


PPEOWOTTOECNELE 


Ogłoszenia za wierz milimetrowy 1 szpaltowy: 
l strona i w tekście 40 groszy, strona 5 szpalt. — Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt, — Nadesłane 


10 szpalt. Drobne 12 gr. od wyrazu, Naj 


mniejsze 1 20 zi. Poszukiwanie pracy 10 gr.—Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 10 zł. Ogło- 


szenia zamiejscowe obliczane są o 50 proc. tirm zagr. o 100 proc ,za zastrzeżone miejsce doplata 


Wydawca: „Wydawnictwo Pawszechne*, sp. ź ogr. Odp, W rdukarn )„Gło 


su Polskiego*, Piotrkwska 3% 


